


I!. MAMEDZADE — Baku 

Bakij skie stronice życia 
pana Zglenickiego 

IIK>Af7At-mi t a x ę r m i Ł u m i M i m , 

l>" «I SK KU /UŁftAIIA**,, V » n«i«i..»ori) m«>st>t)in tZNFtA 1HÍOA1IWT ¿fJIVtAlOI 
VWTMUAII »:, BUCU KUMHTarK ».. b»«kl HAAI ïjivT* t . Mmmm cłffuw 

N: 264 (4740) | Cpe f la, 15 Hoaôp« 1978 roûd Utną 2 non. 

W polskim mieście Wrocławiu zakończyło 
się III radziecko-polskie sympozjum dotyczące 
historii badań naukowych w dziedzinie nauk 
o ziemi. Jednym z zadań tego t radycyjnego fo-
rum uczonych dwóch bratnich narodów było 
przedstawienie wyników wspólnych badań 
w dziedzinie historii nauk geologicznych i geo-
graficznych. W składzie radzieckiej delegacji 
pod kierownictwem znanego historyka nauki — 
moskiewskiego profesora 1. Fiedosiejewa, zna-
lazł się również Zija Buniat -Zade starszy pra-
cownik naukowy Instytutu Badań Kosmicznych 
Akademii Nauk Republiki Azerbejdżanu. 

P racu jąc nad zagadnieniami geologii i naf to-
gazowośei Azerbejdżanu i sąsiednich akwenów 
Morza Kaspijskiego — bakijski uczony odkrył 

interesujące d a n e dotyczące pierwszego projek-
tu wiercenia szybów naftowych w morskich 
akwenach i nowe szczegóły o życiu i działal-
ności autora tego projektu Witolda Zglenic-
kiego. 

Absolwent Petersburskiego Ins tytutu Górni-
czego przez ostatnie trzynaście lat swego ży-
cia pracował w Baku jako inżynier i tu umar ł 
w 1904 r. Przed przybyciem do Baku Witold 
Zglenicki pracował w Polsce i w Rydze, a le 
właśnie w naszym mieście pochłonęła go „nie-
realna idea", która stała się głównym dziełem 
jego życia i której zawdzięcza zasłużone miano 
„pioniera eksploatacji ropy naf towej z dna 
mórz". 
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W rodzinnej Polsce tak jak i w Azerbejdża-
nie oddają należny hołd zasługom tego nowato-
ra. Jego por t re t eksponowany jest w Muzeum 
Historii Azerbejdżanu, a w ojczyźnie Witolda 
Zglenickiego, w mieście Płocku, imieniem jego 
nazwano ulicę i wystawiono mu pomnik. 

Pierwsze doniesienie naukowe o polskim in-
żynierze wygłosił Z. Buniat-Zade w 1972 roku 
w Leningradzie na drugim radziecko-polskim 
sympozjum. Podczas obrad wrocławskiego sym-
pozjum wystąpi ł z referatem nt. ..Witold Zgle-
nicki — nowe fak ty życia i działalności", wzbu-
dza jąc zainteresowanie polskich kolegów i pu-
blicystów. 

W dyskusj i nad refera tem bakijczyka uczest-
niczyli: znany polski historyk profesor Józef 
Babicz, popularny w Baku, Leningradzie i Pol-
sce z telewizyjnego filmu o Witoldzie Zglenic-
k im pt. „Kaukaski życiorys" —• redaktor Ry-
szard Badowski, prezes założonego jeszcze 
w 1820 r. najs tarszego z istniejących w Polsce 
Towarzystwa Naukowego Płockiego doktor J a -
k u b Chojnacki i inni. 

Zaproszony przez Zarząd tego Towarzystwa 
Zija Buniat-Zade odwiedził Płock i zaznajomił 

się z miejscami godnymi uwagi. W mieście tym, 
położonym na brzegu Wisły i l iczącym około 
100 tys. mieszkańców, zna jdu j e się znany Ma-
zowiecki Kombinat Petrochemiczny o t rzymu-
jący radziecką ropę rurociągiem „Przyjaźń". 
Godnym uwagi jest to, że główna ulica wiodą-
ca do tego kombinatu została nazwana imie-
niem W. Zglenickiego, a t rzymetrowy pomnik 
„pioniera wydobycia ropy naf towej z dna mo-
rza" ustawiony jest przed budynkiem admini-
s t racyjnym dyrekcj i . 

Na posiedzeniu Zarządu Towarzystwa Nau-
kowego Płockiego Zija Buniat-Zade został obra-
ny jego członkiem. Bakijski uczony wystąpi ł 
z re fera tem o życiu i działalności Witolda Zgle-
nickiego i odpowiedział na pytania rodaków 
tego wielkiego inżyniera z końca XX wieku. 
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Komunikat 
z dnia 30 lisiopada 1978 roku 
o ustaleniu daty i miejsca 
urodzenia Witolda Zglenickiego 
— „Polskiego Nobla" 

W ar tyku le o utrwalenie pamięci wybitnego 
Polaka inżyniera Witolda Zglenickiego (zob. 
a r tyku ł w niniejszym zeszycie kwarta lnika 
„Notatki Płockie") podniosłem sprawę rozbież-
ności w podawaniu daty jego ugodzenia. 
W nauce polskiej jak i w tradycji rodzinnej 
p rzy jmowano dotąd datę 2 sierpnia 1848 roku. 

Jednak a r tykuł profesora Zija Ali Buniat-
-Zade z Baku (w tym zeszycie „Notatek Płoc-
kich") przekazany mi dzięki uprzejmości pro-
fesora Edwarda Riihle z Warszawy — podawał 
datę inną, mianowicie 6 stycznia 1850 roku. 

Aby te rozbieżności wyjaśnić, należało pod-
jąć odpowiednie badania w celu odszukania 
met ryk i urodzenia Witolda Zglenickiego, której 
ani rodzina (89-letni p. Tymoteusz Załuska 
we Wrocławiu i p. Tadeusz Zglenicki — ju-
nior w Gdańsku), ani badacze polscy i ra-
dzieccy nie posiadali. 

W tej sprawie zwróciłem się do kilku człon-
ków Towarzystwa Naukowego Płockiego. Księ-

gi urodzeń z połowy XIX wieku prowadzone 
w Farze Płockiej (parafia p.w. św. 'Bartłomieja) 
znajdują się obecnie w bibliotece Wyższego 
Seminarium Duchownego w Płocku. Razem 
z je j dyrektorem ks. d r Michałem Grzybow-
skim szukaliśmy odpowiedniego wpisu. Akta 
są dobrze zachowane, bardzo czytelne, jednak 
niestety brak w nich zapisu dotyczącego Witol-
da Zglenickiego, a także jego starszego brata 
Bolesława. 

O negatywnym wyniku poszukiwań w Płoc-
ku (dokonano ich także w Wojewódzkim Pań-
s twowym Archiwum) poinformowałem stry-
jecznego wnuka Witolda Zglenickiego p. Tade-
usza Zglenickiego — juniora zatrudnionego 
w Rafineri i Gdańskiej . 

Za jego radą poszukiwania skierowano do 
2 innych miejscowości: wsi Zglenice (gniazdo 
rodowe Zglenickich), położonej między Sierp-
cem a Płockiem oraz do wsi Wargawa Stara 
koło Kutna. Wtedy zwróciłem się do ks. kano-
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